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*...uszy na dół zwićsza; 
Odpycha rękę skórą gdy się weń uderzy, 
Już mu spływa, śmierć wtóżąc, zimny pot 2 pacierzy, 
Takie ujrzysz w początkach choroby znamiona: 
Kiedy zaś 44126] trwając zostanie zwiększona, 
Koń z ciężkością oddycha, połyska oczyma, 
Jęk wydając, wnętrzności wsiąka i rozdyma; 
Gęsta mu w czarnych kroplach z nozdrzy krew wycieka, 
Odpycha szorstki język zbolała paszczeka. 
Georgic Virg. przekład, F. Frankowski 


WETERYNARYA.— O zapaleniu płuc u koni;— przez 
Р. Мавне1неске Żekarza zwierzat w Harcburgu. (Do- 
kończenie ze st: 370.). — Jeżeli płuca przeszły w ropienie, 
-wtedy po Śmierci znajdujemy je sino:zielone i wydęte, 
błona pleurowa często zrośnięta i na powićrzchni materyą 
solną pokryta. Płuca same są kruche, pełne gruczołów i 
wrzodów, w których znajduje się czerwonawa zsiadła krew; 
albo 162 żółtawa ropa, która pospolicie w pojedyńczych 
częściach jak w workach jest zamknięta. ś 

Te wrzody są często wielkości kurzego jaja, czasem 


nawet daleko większe. 
25 
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Ро gwałtownych zapaleniach błony piersiowćj znajdu- 
jemy pospolicie wiele żólłto-czerwonawćj wody krwawej 
w ilości od 2 do 4 wiader, nażebrach zaś i błonie pleuro- ， 
№6), znajdują się części nakształt zsiadłego białka i do włó- 
kna podobne, przyczóm jednak tkanka błony mało jest 
zmieniona, płuca zaś same są wietkie i miękie. к 

Gdy płuca zmieniają się na materyą mięsną wątrobia- 
stą , znajdziemy ich objętość powiększoną, mają przy tém 
większą wagę jak przed tóm. Wewnętrzna tkanka-płue, po- 
kazuje uderzającą zmianę; już teraz wcale nić ma ona sprę- 
Żystości, a jéj massa nabrała większćj twardości i spójności, 
Tkanka jest niemal tak mocna jak pilśń, koloru ciemno- 
czerwonego, podobna do mięsa, i jest jakby-materya wą- 
troby. Zdaje się że tkanki komórkowćj przybyło па ilo- 
ści, przez pewien rodzaj chorobliwy wegetacyjnego rozrasta- 
nia się, tak że przekroiwszy otrzymuje się powiórzchnią ró- 
wna, jednostajną, w któréj żadnych naczyń krwistych do- 
strzedz nie można, a nawet przy ава nie даје się wca- 
le słyszćć trzeszczenie. 

Przepowiednia (Prognosis).— Ta zależy od trwania i 
stopnia gorączki, od oddychania, i od przyczyn z których 
działalności powstały. Szczególnićj od tego zależy nie- 
bezpieczeństwo, czy przed chorobą płuca były zdrowe, lub 
tóż już nadwerężone, można bowiem zawsze złą dać wróż- 
bę jeśli dawniej płuca były schorzałe, i jeżeli oddech jnż 
był ciężki, ‘а przeciwnie za mnićj niebezpieczną można 
poczytywać chorobę, gdy koń był zdrów; prócz tego wię- 
сё}: jest nadziei uratowania, gdy choroba idzie właściwym 
trybem, i kiedy wytrzyma przeciąg czasu potrzebny, anis 
żeli kiedy prędko postępuje, i równie prędko przemija. 
№іекогау ао wypadnie przepowiednia” gdy do tćj choro 
by inne się przyłączą, jako to: kiedy wraz ciórpi wąbróba, 
błona pićrsiosya, worek sercowy; jeżeli у ' tów” pokaże” 
się ochwat, tryzm czyli spazm szczękowy, albo gdy do niej. 
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przymiesza się gwałtowny rhmatyzm, dawica czyli skwi- 
nancya, i zołzy, w.takich razach. nigdy nie można wró= 
Żyć na dobrą stronę. E 
(Przeciwnie zaś jest nadzieja wylóczenia, gdy chore bydle 
spokojnie oddycha, jeżeli kaszel łatwy nastanie, jeżeli od- 
chodzi niekiedy flegma, podczas gdy się układzie, i przez ре- 
wny przeciąg czasu leży spokojnie nim się znowu podniesie. 
‚ Jeżeli atoli wszystkie wspomnione z-jawiska gwałtownićj- 
szemi się staną, jeżeli. przy oddychaniu muszkuły brzuszne 
bardzo się poruszają, gdy: puls jest mały, twardy, spazmo- 
wy, Ściągnięty, bardzo: szybki go. do 100. uderzeń na mi- 
nutę, gdy znozdrzów wypływa wodnista ropa, w którćj 
miejscami krew się smugami pokazuje, gdy wydychane 
powietrze cuchnićć pocznie, i jeżeli pokaże się śmierdząca, 
wodnista biegunka; gdy bydle ma przytóm wzrok obłąkany, 
słusznie wtenczas śmićrć przepowiedzićć można, 
Uzdrowienie, — Przy wszystkich zapaleniach płuc które 
raptem napadają, i gwałtownie wzmagają się, pićrwszą 
jest rzeczą starać się umnićjszyć ilość krwi w płucach znaj- 
dującą się, а to jak najrychlćj i najprędzćj, uśmićrżyć go- 
rączkę, i nowemu napływowi krwi zapobićdz. Trzeba prze- 
to upuścić krwi z żyły szyjowćj (vena jugularis) od 8. do 
зо. funtów, ale to zawsze tylko służy w prawdziwych zapa- 
Jeniach płuc, i to wtenczas gdy żadna inna choroba im nieto- 
warzyszy. Do tego trzeba zrobić otwór obszerny w 271е, 
aby krew szybko i mocno płynęła. Puszczenie krwi озо- 
bliwie tak mocne, może być tylko przedsięwzięte w pićr- 
wszych 2. lub 3. dniach, gdyż późnićj i przy długićm trwa- 
niu choroby, mocne mpuszczenie krwi złe skutki ciągnie 
za sobą, gdyż wtedy krew już się nie znajduje w naczy= 
niach płucnych lecz przez poty traci się. 
Такое puszczenie krwi wtenczas tylko ma być ро- 
wtórzone, jeżeli z-jawiska znowu po 12.do 24. godzinach 
20% 


y 
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powracają, gdy oddech znowu jest ciężki i szybki, głowa 
bardzo przepełniona, i bardzo opuszczona, i puls nie tak 
regularny jak wprzódy. | 

Niektórzy autorowie utrzymują, а między nimi Wal- 
dinger, że wyrosłemn koniowi można aż do 20. funtów 
krwi upuścić, i że przez to tylko, zupełne wylćczenie 
otrzyma się. 

Znaki zabraniające powtórnego puszczenia krwi, są 
następujące: gdy bicie serca czuć się daje, gdy puls zmię- 
knieje, i gdy pokazuje się kożuch słoninowaty na krwi 
przy wielkićj obfitości serwatki w tym płynie. 

Po puszczeniu krwi nacićra się konia wiechciem , 030- 
bliwie gdy zuczął trochę stygnąć; to nacićranie a następnie 
przykrycie go, zrządza wolną cyrkulacyą i lekki pot, któ- 
ry gdy się pokaże, uważać to należy za dobry znak. 

W początku choroby, dobrze jest używać przeciw dra- 
Znieniu, draźniących mocnych środków (*), jako to, że- 
gadła na pićrsiach, albo zawłok na boku pićrsi, dobre 
162 są nacićrania maścią z much hiszpańskich, gdzie wprzód 
trzeba obciąć śićrć, albo przykładanie synapizmy posypa- 
nćj proszkiem z much hiszpańskich; te zewnętrzne dra- 
Żniące środki są dobre, 1 znakiem że skutkują pomyślnie 
gdy w zawłokach po 3. dniach naciągnie ropa; przeciwnie 
źle jest gdy niesprawują ropienia; w tedy wnosimy, że zna- 
czne cierpienie, że zropienie i rozlanie ropy w płucach, 
albo tóż że choroba już się bardzo rozszćrzyła. Tam gdzie 
naprzód wymienione okoliczności pokazują się, trzeba po- 
większyć zewnętrzne drażnienie, i jeszcze na innych miej- 
scach sturać się ich użyć. Można na boku pićrsi zrobić 


(*) Te atoli środki drażniące mają być użyte, dopićro po u- 
puszczeniu krwi, inaczej powiększyłyby zapalenie płuc, i zby- 
inie rozdrażnienie sprawiłyby. 
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nasiekanie skóry czyli skaryfikacyą, i powyżój zalecone 
wcićrania uskuteczniać. Zły znak jeżeli bydle przy naci- 
naniu nie okazuje znakomitego hólu, czyli gdy wcale nie- 
widać czucia. ć 

Jeżeli zapalenie płuc jest samo, dla uśmićrzenia gorączki, 
i wyczyszczenia kiszek, dają się wewnątrz sole, mianowi- 
cie zwykle saletra zmieszana z solą glauberską i emytykiem, 

Rec. Nitri depur. ... Uuc. 5. — 4 
Natri sulphuric. , Unc. 8. — 12. 
Tartari emetic. . . RAZY 
Риу. Rad. Liquirit. Unc. 4. 
— — Alihee Unc. 2. 
М. Г. puly, et cum syrup. Dauc. 4. s. ut fiat Ele- 
ctuar. D.S. Со э. lub 5. godziny dawać репа 
kopystkę, tak aby całe to lékarstwo w 24. go- 
dzinach wyżyte zostało, 

Przy mocnych zapaleniach, należy dawać dwie dozy, je- 
żeli zaś obawiamy się tego, Że zapalenie nie jest zupełnie 
samo, ale połączone zinnemi chorobami, w tedy należy u- 
mnićjszyć cokolwiek dozę soli, a przydać natomiast trochę 
kamfory: mianowicie 1. do 2. drachm, a pewniej je- 
szcze osiągnie się celu dając samą kamforę, alba też z solą 
ammoniacką i emetykiem np. 

Rec. Tart.. еше, . . . . Dr. 2. — 5. 
Camphor, . ... . . Dr. 12 
Ammon muriatic. . Опе. 2. — 5. 
Palv. rad. Liquirit. Unc. 12 
М. f, pulv, et с. syrup. Dauc, q, $. ut. fiat Ele - 
ctuar. D. $. we 24. godzin wyżyć. 

Można także powyłszy środek używać wraz z lókar- 
stwem pićrsiowóm, jako to: z nasieniem kopru włoskiego 
(Sem. foenic.) z nasieniem anyżu it. p. Emetyk działa szcze- 


291116) na sirawność. Prócz tego niech się ułatwią wypr = 
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Źnienia kilkoma odmiękczającemi klisterami, z ziela "ало 
wego, (7265. Майе) solą i olejem, które przy jednakich o- 
znakach tak długo mają być używane, aż póki łagodne ki- . 
chanie nie nastąpi, albo též aż zapalenie się zmnićjszy, gora- 
6056 z pyska ustąpi, miejsca ogołocone z sićrci, zbledną, 
w tedy dozę lćkarstwa należy zamienić; można brać tylko 
półowę dawnćj ilości, 

W początku choroby daje się koniowi za. napój woda 
z otrębami, która ma stać w dostatecznićj ilości, aby im na 
napoju niezbywało, to bowiem ułatwia ulćczenie. Jeżeli 
zaś konie chcą jeść, dawać im świeżą mloda trawę, albo mo- 
czone otręby pszenne z sieczką, lecz tylko bardzo mało słod- 
kiego siana, a wcale nic owsa. Źle żywionym koniom daje się 
dla utrzymania ich przy siłach w małych ilościach owies, 
można im także dawać marchew. 

Tam gdzie choroba pokazuje się mnićj zapalną, gdzie 
bicie serca daje się domacać, a puls jest miękki i mały, 
można dawać kamforę po = drachmy, w połączeniu ze złotą 
siarką, z korzeniem omanowym (Rad. Inùlæ) z nasieniem 
kopru włoskiego i olejkiem terpentynowym, Gdy zaś niewi- 
dać juž wyraźnego zapalenia, gdy zatém raczćj osłabienie 
panuje, należy się z początku strzedz wszelkich drażnień 
w ogólności, i tylko umiarkowanie można środków drażnią- 
cych używać wewnatrz. Gdy taką asteniczną choroba przy- 
brała postać, а gdzie piérwsza pomoc zaniedbaną była, mo- 
Zna używać słodkiego merkurynszu samego, ale z ostro- 

 Znością, i w małych dozach; można także połączyć z nim 
środki lekko drażniące; użyta siarka z korzeniem tataraku, 
nasieniem anyżowóm i omanowym korzeniem skuteczną pe- 
wno okaże się.Stodki merkurynsz jednak tak długo tylko da- 
wany być powinien, póki koń nie daje gnoju pulchnego, 
‚ miękkiego, z obawy aby od niego niedostał biegunki. Da- 
ją także zamiast tego chlarku 180 żywego srćbra, emetyk 


301. 
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Ww w połączeniu 2 złotą siarką, i wtenczas tylko gdy choroba 
się wzmaga, gdy znaki okazują rozlanie w jamie bana: 
№61, dają jagody jałowcowe z olejkiem terpentynowył п. 
naparstnicę (Hb. Digitalis purp.). 
Вес. Puly. Bacc. Junip. Une. 4. 

Hb. Digit purp.. . . Dr. 15 — 2. 

Ol. terebinth. ... Dr. 1. — 12 

M. f. pulv. р. 

To ostatnie osobliwie używa się gdy gorączka jest bar- 
dzo mocna, nigdy zaś tam gdzie mierna gorączka, 1 ‚ве 
oddech jest bardzo przyśpieszony. BZ 3 

Działanie tych. środków w zmoeni się dk przez środ. 
ki zewnętrzne, jako to synapizma , nacićrania olójkiem 
terpentynowym, maścią z much hiszpańskich (*), gdyż te 
działają zarazem na drogi urynowe. Klistóry mało tu przy- 
noszą pożytku, bo odchód gnoju jest już i tak dość: obfity: 

Со do nżywania słodkiego merkuryuszu, trzeba uczy- 
nić jeszcze uwagę, Że go nigdy nienależy długo: uływać; 
odchodzący gnój. miękki i pulchny, jest skażówką ażeby 
ustać z dawaniem tego Środka. Daje się go zwykle przez 
trzy dni bez przerwy, codziennie po jednćj drachmie, roz- 
wodząc go przy żołądkowych zawikłanych 'zamuleniąch, 
małą ilością soli jako to, solą głauberską, i siarkanem potażii 
po 4, uncye, albo łącząc go ze środkami korzennemi, jako 
to, z nasionami kopru włoskiego ianyżu. Działa on na- 
dewszystko na kiszki, sprawuje ich wypróżnienie i wzbra- 
nia (ranspiracyi płue. Gdy go się jednak zadługo i nie 
w przyzwoitym czasie używa, przy chorobach astenicznych, 


Е A 
(*) Robiona zwykle w aptekach maść z much biszpańskich. jest 


dla koni za słaba, dla tego używają następującej recepty. 


Rec. ‘pulv. Gantharid ... Une. х 
Gum. euphorb. . . . Dr. 15 
Анта, "pro. 2715. Unc. Ч 


M. f ung. 
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bywa оп bardzo szkodliwy, osłabia bowiem w najwyższym 
stopniu, sprawia prócz tego mićjscowe cierpienie w kisz- 
kach, sprawia w nich wydzielanie płynu zupełnie przezro- 
czystego, bardzo podobnego do galarety; pospolicie w tedy 
naczynia krwią często nabiegają, a między błonami natra- 
fiamy ogromne nagromadzenie owego płynu, częstokroć 
na cal grube, 

Podczas zapalenia płuc zalócano w drugim i trzecim 
peryodzie łaźnią parową, lecz te są bardzo przykre dla 
koni gdy jeszcze trwa gorączka i zapalenie, skoro atoli 
ostatnie już zwolnieją, a jeżeli chcemy polepszyć suchy 
kaszel, wtenczas można je użyć (Land-u- Hauswirth n. 14.), 

A RAZ 


GEOGNOSTYCZNY OPIS POLSKI; — przez sónzzca 
PUsScHaA Professora S. С. ż £. d. (dalszy ciąg ze st: 365.). 
—2. Grupa gór Sandomierskich. — Pomiędzy Pilicą a 
środkową częścią biegu Wisły, mnićj więcćj od Przedbo- 
‘хта aż do Sandomićrza, wznoszą się małe z kilku równo- 
ległych pasm złożone góry, których najwyższy grzbiet 
przypadający tam gdzie Sty Krzyż i Sta Katarzyna, zwa- 
ny pospolicie pasmem Łysćj góry, blisko na 2000. stóp po 
nad źwierciadło morza wznosi się, То nazwisko, jako 
tylko do szeregu samych najwyższych gór ściągające się, 
_ nie może służyć do oznaczenia całości tćj grupy. Dla ich 
położenia w środku kraju, w obrębie granie dawnego Wo- 
jewództwaą Sandomićrskiego, i dla obfitości kruśców, któ- 
Хе owe góry w sobie zawićrają, nazwałem je polskiemę 
czyli raczćj sandomićrskiemi środkowemi górami. Jądrem 
czyli trzonem tych gór, są skały przechodowe, składające 
się z wapienia przechodowego, skały kwarcowój (Quarz- 
fels), i Тарки tromalowego (szaro-głazowego łopienia Sż.), 
które naprzemian ułożone, tworzą wspólną podstawę, na 
którój wszystkie inne formacye 16] grupy spoczywają. Ta 
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formacya przechodowa bierze swój początek od strony zacho- 
dnićj pod Oblągórkiem przy Miedziano-górze, a kończy się 
na wschodzie górami Pieprzowemi przy Wiśle pod San- 
domićrzem, którym bajeczne podanie wielkie skarby kruś- 
cowe przypisuje, jakich tu ani śladu nie ma; są one wszak- 
że pod względem geognostycznym bardzo ciekawe dla 
tego, Że ich pionowo stórczące warstwy czarnego Харки 
tromatowego, aż w łożysko Wisły wstępują, tworząc skali» 
sty brzóg przykrój posuwistości, gdy tym czasem brzeg 
Wisły prawy czyli galicyjski, jest całkiem płaski i tylko 
piaskiem pokryty.— Formacya przechodowa zajmuje więc 
okolice Kielc, Chęcin, Daleszyc, Bodzętyna, Łagowa, Iwa- 
nisk, Opatowa, Klimuntowa, Koprzywnicy i Sandomićrza. 
Wapień szarych i czarnych kolorów, tudzież różno - farbny, 
tworzy równie rozliczne jak piękne gatunki marmuru, któ- 
re zwłaszcza te, co z okolic Chęcin i Słupca są sławio- 
ne i już od dawnych czasów wyrabiane były. Z nim jest 
połączona osobna pstra Brekcya wapienna, która około 
Chęcin i Karczówki pod Kielcami, bardzo obficie wyrabia 
się; z nićj to jest między innymi zrobiony słup posągu 
Zygmunta w Warszawie. Wapień jest ułożony na prze- 
mian z czarnym łupkiem glinowym i z łupkiem wapiennym, 
w których pod Kielcami mnogie gałki promienistego piry- 
tu żelaznego (Schwefel-kies, fer sulfure), są wrosłe. Te 
kule pirytowe składają się na swćj powićrzchni z óśmio- 
ścianów, i pokazują ważne przeistoczenie się na rudę bru- 
лаша żelazną, czyli żelazo wodnikowe (Braun-eisen-stein,fer 
owidć hydrate). Skała kwarcowa która prócz innych two- 
rzy wysoki grzbiet łysćj góry pod Stym Krzyżem i 51а Ka- 
tarzyną, jest zupełnie podobna do Szwedzkiego Fjal/sand= 
stein, Jest to biały,szary, i zielonawy ziarnisty kwarc, ma~ 
jący gdzie niegdzie cokolwiek miki w sobie, i miejscami 


w piaskowiec zamieniający się. Łupek po największej częścć 
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o aoi kwarc, częścią jest оп prawdziwym czarnym 
і zielonawym łupkiem glinowym , jak pod Klimuntowem 
i рой, Miedyianorg6r9 częścią znowu jest to wyraźny Ха. 
рек tromptowy jak pod Sandomićrzem i pod Stym Markiem, 
przy Bodzętynie; najrzadzićj pokazuje się przechód jego 
w skały trapowe zbite, zawićrające wohl Amfibol (//orn- 
blende), jak np. pod Słaboszowicami poniżéj Opatowa. Wszy- 
stkie te trzy gatunki skał są stale wyraźnie В 
warstwy ich mają kierunek od W. М. W. ku Е. 5. Е. 
pokazują spadek od 18. до 80? zawsze ku stronie RP 
cno-wschodnićj, 1 odsamćj tylko południowćj krawędzi gór 
pod Chęcinami, to nachylenie jest ku południowo - zacho- 
dnićj stronie. Wapień przechodowy osobliwie około Kielc 
i Chęcin, obfituje w piękne skamieniałości, które są zu- 
pełnie podobne do tych jakie w wapieniu przechodowym 
innych krajow znajdują się. Sam ich naliczyłem 41. ga- 
tunków i takowe oznaczyłem; najciekawsze i najobfilsze 
pomiędzy nićmi są: z gromady zwićrzo-krzewów, Eschart- 
tes spongiles, МатерогИев hyppurinus, Cyathophyllum 
ramosum, 1 hexagonum; z pomiędzy muszli, Spirifer spe- 
ciosus, alatus, osteolatus, i lævigatus, Terebratulites pris- 
cus, curvatus i Jacunoides. Jako rzadkie zdarzenie natra- 
{Меш w nich Orthoceratity, ów nieodgadniony Tentaculi= 
tes annulatus, nowe gatunki które ja piérwszy oznaczy- 
łem: Conilites Kielcensis, Turritella antiqua, Calipiræa di- 
scoïdes, Scutella costata, Lingula anatinæformis i znany 
już Asaphus Hausmanni. 

Prócz tego zawiéra ten przechodowy wapień trochę rud 
miedzianych w szczupłych żyłach i warstwach pod Mie- 
dzianką i Chęcinami, wszakże daleko ważniejsze są żyły 
rudy ołowianćj, które zawsze biegną w kierunkach od pól- 
nocy па południe 1 są wypełnione czerwoną z piaskiem 
pomięszaną gliną, (Zetłez), krystalicznym wapieniem 
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(Kalk-spath); rzadko zaś barytą siarkanową ( Schwer=spath), 
i mają wsobie gałenę czyli ołów siarczykowy, i ołów-wę= 
glanowy. Na tych to żyłach pod Kielcami i Chęcinami 
w 16. i'17. wieku, znaczne kopalnie były: w.ruchu, i 
jeszcze teraz otrzymują z nich ołów w Jaworznie pod 
Kielcami. 

Daleko jednak ważnićjsze są te pokłady kruścowe, jakie 
formacya przechodowa w sobie zawićra, a które leżą wszyst- 
kie pomiędzy wapieniem a skałą kwarcową, Do nich na- 
leży już od 14. wieku wydobywany pokład rudy miedzia» 
néj w Miedziano-górze , na jeden do pięciu sążni miąszo- 
ści mający, z marglowego Wapienia, i z różnego pstrego 
czarnego, i białego iłu składający się, w którym znajdują 
się miedź siarczykowa (Kup/fer-glas-erz, Cuivre sulfure), 
płowo - krusz miedzi (Fahl-erz, Cuivre gris arsenifore Н.), 
Czerń miedziana ( Kupfer-schwdrze) Malachit, i Azur 
(Kupfer-lazur) miedziany, (Cuivre curbonatć vert et bleu), 
Miedź wodniko - krzemionkanowa (Kupfer-griun, Cuivre 
hydro-siliceux), miedź czerwona niedokwasowa (Roth 
kupfer-erz, Cuivre oxidule)}, i miedź rodzima (Gediegen 
Kupfer, Cuivre natif); czerwona ruda żelazna czyli żela- 
zo niedokwasowe ( Roth-eisen-stein, fer oride rouge), 
brunatna ruda żelazna czyli ;żelazo wodnikowe, (Braun- 
eisen - stein, fer hydrate), w najrozmaitszych ksztaltach i 
rzadkićj piękności, Zepidokrokit, Pyrosiderit, ruda szara 
manganezowa pryzmatoidyczna czyli manganez niedokwa- 
sowy (prismatoldisches Grau- Маттаљ- erz, IMangantse 
oxide prismatotde); ruda czarna Manganezowa czyli Man- 
ganez : wodnikowy, (Schwarz- Mangan- erz, Manganėse 
oxide noir) i tak zwany u niemców аа czyli ruda czar- 
na manganezowa pyłkowa (Manganèse oxide brunáire pul- 
Уегшетй et- беих), i wiele jeszcze innych rzadkich mine- 


rałów. Lecz nie trzebą rozumieć że ruda żelazna ogra- 
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nicza się na ten. jedyny ‘poklad,’ owszem podobne роз 
kłady rudy żelaznćj, prawda że bez rud miedzianych, 
znajdują się jeszcze w Dąbrowie pod Kielcami, pomiędzy 
Masłowem, Bączkowóm, i Krajnóm, pomiędzy Styn: Krzy- 
Żem a Bodzętynem, a osobliwie od Daleszyce począwszy aż 
do Łagawa. Gdy wszystkie te wyborną rudę żelazną. czer- 
woną i brunatną, 30. do 409. żelaza wydającą w sobie 
mieszczą, nie dziw przeto że niegdyś znacznie je podebra- 
mo; a w zamierzonym powiększeniu krajowój produkcyi 
Żelaza będą one ważny miały udział. 
(Dalszy ciąg nastąpi). 


NARZĘDZIA ROLNICZE. — Pomiędzy licznemi na- 
rzędziami jakie używają w różnych krajach. dla przygoto- 
wania roli do sićwu, piórwsze miejsce niezaprzeczenie zaj- 
muje pług. Chcąc ob-robić dobrze przestrzeń ziemi cokol- 
wiek większą jak mierny ogród, już nie można się obejść 
bez tego najszacownićjszego narzędzia, kopanie bowiem rę-- 
czne, jakkolwiek ułatwione i udoskonalone, zbytby wiele‘ 
kosztowało, tak że cena nawet wyższa ziemio- płodów że 
zbioru otrzymana nie byłaby w stanie pokryć kosztów u- 
prawy. Niedziw przeto Że wcześnie ludzie myśleli o tém, 
aby tę robotę uczynić Śpiesznićjszą i łatwiejszą, pokony- 
wając siłą zwićrząt domowych za pośrednictwem pługa te 
trudności, które zbyt wątłćj sile ciała ludzkiego za wielki 
przedstawiały opór. 

Jakkolwiek skład tego narzędzia jest prosty, jednakże 
należyte jego poznanie głębokiego wymaga zastanowienia; 
ma опо jak wszelkie machiny swoją teoryą mechaniczną, 
która wskazuje jaki ma być jego skład aby najkorzystnićj 
odpowiedział swemu przeznaczeniu, ёо podług gatunku grun- 
tu i wielu innych okoliczności nie może być wszędzie 
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Oprócz bardzo licznych odmian jakie widzimy na ptu- 
gach teraz i dawnićj w użyciu będących u rozmaitych lu- 
dów, można atoli wszystkie pługi sprowadzić do trzech ro- 
dzajów, to jest, pługi z kółkami (Riderpflug), pługi bez 
kółek (Schwingpflug), 1 pługi podpórkowe (Stelzpflug), 
Nieprzestrzegając żadnego systematycznego porządku,zajmie= 
my się naprzód kolejno opisem tych pługów, które na szcze= 
gólniejsze zasłużyły zalety, a następnie damy porówhnaw= 
cze nad nićmi uwagi, które nas do teoryi onych doprowadzą. 

Prue Bzueriski, — Pomiędzy wydoskonalonemi narzę= 
dziami tego rodzaju sprawiedliwie liczy się pług, który 
pod nazwiskiem belgijskiego, brabandskiego lub niderland- 
skiego w bieżącóm dopićro wieku stał się sławnym. Ten 
pług jest uważany w Niemczech przez najznamienitszych 
rolników praktycznych, jak np, Pana Witte na Falken- 
рае (*) w Prusiech, niedawno zmarłego Weterana rol- 
nictwa Pana Schwerz, Dyrektora Królewsko-Wirtem= 
bergskiego zakładu rolniczego experymentalnego w Нойеп- 
heim (**); Pana Doktora Herrmann zarządcy ziemiań- 
skiego (***), który jest członkiem towarzystwa rolniczego 
Badenskiego w Karlsruhe, i innych osób, za najdoskonal. 
szy wzór dobrego pługa, a to na zasadzie nie samych ro- 
zumowań, ale z wypadków doświadczeń umyślnie i publi- 
cznie z nim wykonanych i podanych przez każdego 0so= 
bno z trzech z dopiéro wymienionych uczonych rolników. 

Fig, 1. wystawia ten pług od strony bruzdy czyli od 
prawej; J, jest lemiesz (Schar); g, wypukła odkładnica 


(*) Annalen des. Ackerbaues von 'Thir 6ter Jahrgang st: 577. 

(*) Anleitung zur Kenntniss der belgischen. Landwirthschaft 
В. I. st. 80. 

(***) Beschreibung u. Abbildung des auf dem Kammer-gute zn , 
Нирриг bei Karlsruhe ófentlieli probirten brabanter Pfluges, Karls- ё 
ruhe 1893. 
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(Streich-brett); obie te sztuki są z surowcu czyli z lanego 
żelaza, , 

Lemiesz nie ma od strony odkładnicy żadnej wypustki 
(Hals, v. Griff), wznosi się tylko nieprzerwanie ze swą 
wypukłością i tak. szczelnie przystaje do pałąkowatości 
odkładnicy, że obie zdają się jedną stanowić całość jak na 
fig. 2: р g, wyraźnie widać. Odkładnica tworzy z lemie- 
szą:kiniją ślimakową trudną do opisania, mającą nieprzer= 
wany ciąg jednostajnćj krzywizny. W kącie przy g, jest 
róg odcięty. Że lemiesz jest z surowcu, już więc przez 
samo używanie. zaostrza się; można także.jednak w po- 
trzebie do. ukośnego boku kazać żelazną kilka cali szóroką 
listwę przykuć. Z grządzielą (P/lugbaum) p, widzimy ро- 
łączoną stopę (Sohle) п, ѕїпрісе (Steich-brett-eisen) т, ro- 
gi (Stórze, w. Небе!) о, śruby i obrączki 'z podkładkami 
żelaznemi 2, młotek (Hammer) 1, krój (Sech » Kolter) h, 
który jest przytwićrdzony w 7, i szczudło (Sżelze) d, któ- 
re językiem (ипе, frion): e, przytwićrdza się. Szczudło 
daje się na grządzieli tam i sam posuwać, i podług tego jak 
pług ma zarzynać płytko олу głęboko, ustawia się język 
na zębach.. Stopa szczudła ma dziób zadarty, aby tym fa- 
twićj po gnojn i ziemi posuwał się. Szczudło jest wła- 
ściwie kierownicą, czyli: regulatorem pługa, jest oraz tym 
punktem na który oracz ma oko obrócone., Chciano wpra- 
wdzie w teoryi temu 'szczudłu czyli podpórce siłę marnu- 
jącą tarcie, czyli ciężki opór (Th är’s ration, Londwirth 
st: 36.) przypisać, doświadczenie. przecie przekonywa i po- 
kazuje że kółka czyli przód zwyczajnego. pługa, daleko 
nie tyle sprawi dobrego, co ta podpórka. 

Trzonek kroju jest osadzony od samćj lewćj. strony, 
przez co jego Ściana lewa pionowy ma а od pła- 
skiego boku lemieszy. ` 

Fig. 2. pokazuje pług ten zlewego boku czyli od strony 
nieoranćj. Przy r, widać schodzącą Plate czyli szynę która 
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główną moc pługowi nadaje. Stopa n, przedstawia się cał. 
kowicie w całćj swój długości, Na boku rogów jest przy- 
twićrdzone Żelazo z dziurkami, które służy do zawiesze- 
nia haczyka odkładnicy (Streich-hacken). 

Fig. 5. przedstawia lemiesz w planie poziomym. Ściana 
boku lewego czyli tego co od strony pola wzdłuż be, 
jest płaska i pionowa; ostrze b a tworzy z krawędzią be 
kąt 30. stopniowy. Można widzićć jak trzonek (Hefi) =, 
który jest częścią tu pokazującćj się stopy, zachodzi: na 
kąt lemieszy; f, jest mocna Żelazna listwa w puszczona 
w rowek wycięty w stopie, i gwoździem przy a, przecho- 
dzącym przytrzymywana. Spod stopy jest żelazem okuty 
aby się nie wyczochał albowiem cały ciężar pługa jako ci- 
siiący na punkta), в, na nim spoczywa. 

(Dalszy ciąg nastąpi). 
—A O Gz 
TELEGRAF SŁAWIANINA 

— Dzieanilk wychodzący w mieście Pas-de-Calais daje stan liczby 
fabryk cukru z buraków obecnie istniejących we Francyi. Licz- 
ba całkowita fabryk podana przez to pismo wynosi 58, produ 
kujących rocznie 685,000, kilogr. cukru.  Depaxtamenta królestwa, 
które mają najwięcój fabryk tego rodzaju są; Pas-de-Calais 
16; Nord, 11; Somme, 10; (7. Lipca Messager): . Porównywając 
ta wyliczenie z wykazem imiennym fabryk cukru z buraków przez 
nas udzielonym w num: i8stym Sław. st: 283.i z wiadomościami 
jakie świćżo z Francyi do nas przybyły przez fabrykantów rodo» 
witych francuzów, którzy jeszcze cokolwiek większą liczbę jal my 
tychże fabryk obecnie istniejących we Francyi podają, dziwić 
się należy, jak dziennik ten przy samém źródle czerpać mogący, 
tak błędną daje wiadomość. 

— Podług doniesień umieszczonych w gazetach Amerykańskie, 
marynarka Stanów Z- -jednoczonych składa się obecnie z sićdmiu 
okrętów linijowych, sićdmin fregat pićrwszego rzędu, cztórech га 
gat drugiego rzędu, z'dwunastu szalup wojennych (s/oops) i sić- - 
dmiu szunerów (schooners). Najstarsze z tych statków są fregaty. 
zwane Z-jednoczone Stany, Konstytucya i Konstellacya zbudo- 

wane w roku 1797, Teraz właśnie budują w Stanach Z-jednoczo= 
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nych, siedim okrętów linijowych i sżeść fregat. Porucżników okrę- 
towych wraz 2 oficerami wyższych stopni mają 325; chirurgów i 
i podchirurgów, 97; płatników okrętowych, 41; kapelanów, 9; sić- 
rzantów okrętowych (midshipmzeńt), 445; naczelników żaglowych, 30; 
magazynierów okrętowych (Boatswains), 17; altylerzystów, 19; cie- 
éli, 13; fabrykantów żagli, 14. W korpusie Marynarki jest jeden Puł- 
kownik, dziewięciu Kapitanów, trzydziestu dziewięciu poruczników. 
Najstarszym oficerem Marynarki jest John Rogers Prezes Izby 
Kommissarzy Marynarki, wszedł on w służbę w Marcu 1798. Je- 
go teraźnićjsza потіпасуа jest datowana 5go Marca 1799. Маја 
15. agantów Marynarki, siedmiu dozorców składów marynarki (па- 
val-storekeepers) i óśmiu budowniczych okrętowych. Potrzeby dla 
16] marynarki mają wynosić na rok b. 1829. 3,006,977. dolarów» 
(przeszło 97 milionów złp.). 

— Pomiędzy rozlicznemi i często powtarżanemi dowodami świad- 
cżącemi o wielkości ruchu przemysłowego Anglii a w szczególno- 
ści Londynu, można już niejako brać miarę z produkcyi је» 
'dnego z podrzędnych i niemal tylko na wewnętrzną potrzebę Wy- 
rabianych płodów jakim jest porter. 


Otóż pomijając bardzo znaczną liczbę browarów w Londynie, 
i ograniczając się tylko na dziesięć najcelnićjszych tćj stolicy, za- 
dziwimy się zarazem nad wielkością stopy podług którćj опе są 
założone nważając ich produkcyą.— Chociaż znacznie mnićj jak ze= 
szłych lat, nawarzono jednak od dnia 5go Lipca 1828. do dnia 5go 
Lipca 1899. samego porteru beczek (każda trzyma około 45 gar- 
cy n. p.) w tych dziesięciu browarach jak następuje: 


Barclay, Perkins, and Со.... 975,641. Calvert and Со... “80,283. 
Truman,Hanbury,Buyton etCo 186,509, Henry Meux and Со 75,967. 
Reid and Co............. 165,959. Hoare and Comp.. 70,037. 
Whitbread and Co ........ 163,271. Taylor and Go .... 68,153, 
Combe, Delafield and Go ..113,205. Elliot and Co .... 48,509, 


DOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE CZYNIONE W OBSERWA= 
TORYUM ASTRONOMICZNEM WARSZAWSKIEM. 
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